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NIE DOCENIAMY ZNACZENIA RADJA
Zbyt d?a<rie, aby było popularno

Kwestja popularyzacji radja jest jednera 
z podstawowych zagadnień społecznych do­
by dzisiejszej. Wyszliśmy już na szczęście 
z epoki, w której radjo stanowiło czynnik 
jedynie r r ywkowy, zbytek, jakiś luksus, 
z którego korzystali tylko uprzywilejowani 
Dziś, gdy na polu radja nauka poczyniła ol­
brzymie postępy, gdy masowo produkuje się 
tanie odbiorniki, nic nie stoi już na prze­
szkodzie popuV.ryza ji radja. Nalcża’oby się 
jedynie wyzbyć owej niesłusznej sugestji o 
jego „fuksusowości“.

Znacz ci radja wyrasta do olbrzymich 
rozmiarów właśnie dziś w okresie ciężkich 
zmagań gospodarczy* h.

Kiedy nie mażemy dostatecznie rozsze­
rzyć sieci szkól powszechnych, kiedy na (ron­
cie walki z analfabetyzmem piętrzę się co­
raz większe trudności — musimy zwrócić 
baczną uwag? na korzyści, jakie przyniesie 
nam rozpowszechnienie radja na wsi i w 
mieście.

Radjo dla chłopa na wsi to już nie- 
tylko godziwa rozrywka, ale giełda zbożo-

i średnich rolników z trzech złotych do je­
dnego. Pozwoliło to wzmóc akcję radjofo 
nizacji wsi, która bardzo pomyślnie się roz­
wija.

Jeśli już trudności obniżenia abonamen­
tu dla wszystkich są nie do pokonania (jak­
kolwiek w najmniejszym stopniu nie jesteś­
my o tem przekonani), to należy — naszem 
zdaniem — zrobić jeszcze jeden krok na­
przód: osiągnąć jaknajniższą cenę abonamen­
tu do tych środowisk, które właśnie ze wzglę­
du na drożyznę nie mogą stanowić dla ra­
dja elementu werbunkowego.

Wysuwany tc jako zasadę, jako klucz, 
prowadzący w bardzo niedalekiej przyszło­
ści do powszechnej zniżki abonamentu.

Sprecyzujemy to bliżij. Chcąc uniknąć 
strat doraźnych, któreby spowodawać mo­
gła zn-żka obecnego trzyzłotnwego abona­
mentu, obniżono go dla tych sfer rolniczych, 
które radja nie mają, których więc złotów­
ki stanowią czysty dochód.

Czyżby poza drobnymi rolnikami wszys­

cy korzystali już z radja i płacili po 3 zt 
miesięcznie?

A rzesze robotnicze? To są właśnie mil- 
jonowe rzesze, o których należałoby narówni 
z drobnem rolnictwem pamiętać.

Nie chcemy wywalać otwartych drzwi 
przez wskazywanie na pożytek radja. Nato« 
miast, wskazując na konieczność dalszej ak« 
cji obniżenia abonamentu dla rzesz robot­
niczych, podkreślić pragniemy całkowitą o- 
płacalność, a nawet zyskowność takiej akcji.

Przez udostępnienie rad;a robotnikom, 
przemysłowym i rzemieślnikom pracującym 
samodzielnie (bez czeladników) otrzymamy, 
dziesiątki tysięcy czystego zysku miesięcz­
nego. Pozwoli to z jednej strony powszech­
nie obniżyć abonament, dajmy na to nie do- 
1 a do 2 złotych miesięcznie, z drugiej stro­
ny — budować dalsze stacje nadawcze tak, 
by inteligent mógł znaleźć program jego in« 
tesujący, a robotnik i rolnik — programy 
odpowiadającą ich zawodowym i kulturalnym 
potrzebom.

Sprawa obniżki abonamentu dla robot­
ników do 1 zł miesięcznie jest niemniej ak­
tualna od dokonanej już obniżki dla rolników

Dzisiaj pracujemy na zbyt drogiej fali. 
To nie ulega najmniejszej wątpliwości.

'Va< porady weterynaryjne, biuletyn meteoro­
logiczny, a przy odpowiednio skonstruowa­
nym programie, skarbnicą podstawowych wia 
uomośei. 1 o byłyby korzyści natury nauko- 
wej czy gospodarczej.

A znaczenie kulturalne?
Muzyka, śpiew, recytacje, reportaże z 

uroczystości narodowych, oto czynniki, któ­
re bud̂ .ą w duszy obywatela nowe nieznane 
Wartości, rozszerzają horyzonty zaintereso­
wań, inaczej pozwala ą patrzeć na życie.

Czyż można jednak dziś inaczej spopu­
laryzować radjo jak przez obniżenie opłat 
za abonament?

Rozum einy dobrze, że obniżenie abona­
mentu radjowego w pierwszej chwili efek­
tywnie zmniejsza wpływy. Lecz tak rozumo­
wać może tylko ten, kto zupełnie już nie
(VICrZZwJV możnoś* ruszcnia z martwego pun­
ktu 300 czy 325 tysięcy abonent ;w radjo- 
Wych na <*3 miijony ludności. ,.Dajcie więk­
szą ilość abonentów — zdają się mówić akcjo- 
narjusze — a obniżymy abonament*1.

Rząd rozu .iowal widocznie inaczej i spo- 
5-^odowa' obniżenie abonamentu dla drobnych

WIELKA MOWA WIGILIJNA OJCA ŚW.
Potępienie zbrojeń i szowinizmu nasjonalistycznego

Miasto Watykańskie. (KAP) Składając do’ Padki I zjawiska Rozszerzenie jubileuszu na
rocznym zwyczajem Ojcu św. życzenia wigi­
lijne w imieniu Kolegium Kardvnalskiego_ 
dziekan tego kolegium, kardynał (iranito di 
Belmonte wymienił szereg radosnych wyda­
rzeń. które zanotowały kroniki kończącego 
sie roku. a wśród nicii rozszerzenie Jubileu­
szu Odkupienia na całv świat. m'.Jzvnaro- 
dowy kongres eucharystyczny w Buenos Ai­
res. uzupełniony przez kongres w Melbourne 
w Australii i międzynarodowy kongres praw­
ników w’ Rzymie.

Odpowiadaiac na to przemówienie. Oj­
ciec św. podkreślił doniosłość wsnomnianycb 
wydarzeń i zwrócił uwagę, że radosnym tvm 
faktom towarzyszyły, niestety, smutne wy-

NIEMCY Z A Ż A D A JA  N IEBA W EM  STAŁEJ ARMJ1
^ rt Mnn a W.a  ̂ Berlina donoszą, że do­roczny bilans niemieckiej polityki zagranicznej zesta

wiony z Okazji świąt przez miarodajne czynniki potwierdził słuszność twierdzeniu z . ■

zeCzynniki miarodajne jednogłośnie stwierdzają, 
nadszedł moment do odzyskania stałej armji rekruto­
wanej z powszechnego poboru. W związku z tem przy­
puszczać nnleż.y, że w najbliższym czasie,Niemcy wy­
stąpią oficjalnie w tej sprawie. (M).

cały świat - mówił Namiestnik Chrystusowy 
* było prnvdziwem obdarzeniem dobrodziej­
stwami Odkupienia niezliczonych dusz w 19 
wieków po Golgocie, w okresie gdv znów od­
nowione zostały usiłowania. bv szerzyć hasła 
nowego pogaństwa moralnego społecznego 
i państwowego. Istnieje dziś okropna propa­
ganda. która każe obawiać sie sprawiedliwo­
ści Bożej, karzacei surowo grzeszników, dla­
tego Panież wzywa do modlitwy wszystkich 
synów Kościoła św.

Innem radosnem wspomnieniem jest kon-. 
gres eucharystyczny w Buenos Aires. Był on 
prawdziwa wiz:a pokoiu. która uprawnia do 
przypuszczeń, że w owem środowisku, w o- 
wvch dniach Chrystusowi Panu złożono iedne1 
z największych, należnych Mu na tej ziemi 
hołdów. Wspaniałości kongresu w Buenos 
Aires znalazły przepiękny odblask w kongre­
sie eucharystycznym w tak bardzo odległem 
mieście austraiijskiem Melbourne i objęły jak 
gdyby w ten sposób cała ziemię. Ocszac się 
ze stale wzrastaiacego rozwoju kongresów 
eucharystycznych. Ojciec św. zaznaczył że są 
one najwłaściwszą formą uczczenia Boskiej

(Ciąg dalszy na stronie 2.).
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Eucharystii tak bardzo dziś obrażanej przez 
liczne zaślepione i grzechem skażone dusze.

Trzecim powodem radości jest międzyna­
rodowy kongres prawników, który odbyt się 
niedawno w Rzymie. Byt on przypomnieniem 
zespolenia prawa kanonicznego z prawem 
świeckiem. które, połączone razem stworzy­
ły prawo chrześcijańskie, to nowe dobrodzie*- 
stwo Boga. dane ludzkości za pośrednictwem 
Kościoła Przv„ .licnie to iest temh^rdzje 
na czasie że ziawiata sie nowe teorie, mówa- 
ce o prawie rasv o prawie narodowości lak 
gdyby sprawiedliwość nie bvła powszechna 
tęcz opierała sie na prawach szczegółowych 
Nawet Cvcero przez czyste rozumowanie 
ludzkie dochodził Jo wniosku, że ni. nrawo 
rodzi sprawiedliwość, lecz sprawiedliwość 
tworzy nrawa.

Ho wszystkich meszcześć. trosk i bólów 
krvzv«n dofaezaia s;e szeroko ro^ełasz^n-' 
fiano^k łen’a o woinłe łnh cona*mn'ei o zhro* 
leniach wo?ennvch. Bolesnem iest wspominać 
O tern w w!":,:» dnia w którvm rozbrzmiewa 
radosne „Chwała na wysokościach Bogu a na

ziemi pokój ludziom dobrej wo!i“. Kończąc 
więc. Ojciec św. mówi: Pieśń ta dziś staje się 
Nasza modlitwa, a iutro znajdzie się na ustach 
całego Kościoła. Jest ona Nasza modlitwą. Na­
sza myślą. Naszem najgłębszem pragnieniem. 
Mówi sie ..Si vis pacem para bellunr dla za­
znaczenia że zbrojenia nie sa niczem innem 
jak przezornem .. bezpieczen:em pokoju. Clici. 
niy i pragniemy w to wierzyć, albowiem, gdy­
by rzeczywistość miała okazać sie inna niż 
Nasze pragnienie, byłoby to rzeczą nazbyt 
straszną. Jeśli pragnie się pokoiu wzywajrm 
pokóju. błogosławmy pokój, módlmy sie o po 
kój. Jeżeli natomiast sa tacy. którzy w no­
wym napadzie manii samobójczej i zbrodni­
czej przekładnia właśnie wojnę ponad pokój 
mamy wtedy łuna modlitwę, która stan'e s]e 
niestety konieczna ł będziemy musieli tnów'ć 
do Bcga: Rozprosz lndv. które chcą wojny. 
Wolimy iednak mieć zawsze w sercu i na us­
tach inna modlitwę, która odpowiadamy na 
wasze życzenia i powinszowania: Chwała na 
wysokościach Bogu a na ziemi pokój, pokój, 
pokój. . - - •

-oOo-

Proces o zabójstwo Kirowa

SPISKOWCY W ZMOWIE Z OBCEM
M O C ARSTW EM  I Z TROCKIM

Moskwa. (PAT) Opublikowano tu akt o- 
skarżenia w sprawie zabójstwa Kirowa nrze- 
ciwko 14 oskarżonym z Nikołajewem na czele 
Akt oskarżenia głosi m in.. że oskarżeni two 
rzyli w latach 19.33*1934 organizacie terrorvs 
tyczna pod nazwa lenmgradzkiego centrum 
wyzna:aca hasła zinowjewosko * trockistów 
skiei onozycji.

Kierownictwo organizacji rozpowszech­
niało wśród zwolenmków poglądy, że zło po­
chodzi od przywódców partvinvch ze Stali­
nem. Mofotowem i Kirnwem. Z zeznań Niko 
łaiewa wynika, że spiskowcy wkroczyli na 
drogę terroru nie ma:ac nadziei na usuniecie 
kierownictwa partyjnego metodami demokra 
cji partvinei.

Jeden ze świadków zeznał że Nikołaiew 
liczył na Interwencje ze strony pewnych

państw i że miał mu oświadczyć, że bedzie 
czynnie pomagał każdemu naństwu które na­
padłoby na ZSRR., gdyż władze sowiecka mu 
żna obalić jedynie w drodze interwencji Sled/ 
two ustabło. że Nikołaiew odwiedzał iedneg«- 
t konsulów zag. jnie»nvch w Leningradzie 
któremu udzielał informacji i od którego rrrat 
>trzvmać 5000 rubli oraz propozycję nawią­
zania łączności z Trockim.

Akt oskarżenia twierdzi, że cele I metody 
organizacji zinow*ewoskiej hvłv te same. co 
organ’z?ęil łjałopward ♦* tlej.

Większość oskarżonych przyznała sie dn 
winy. Nikołaiew jskarżony iest o bezpośre­
dnie popełnienie zabóistwa. pozostali zaś o 
’ego organ;z*awanie i przveotowvwnu;e. Pro­
ces odbywa sie w Leningradzie przed kole 
gium wojskowego najwyższego sądu ZSRR
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Pogłoski o eksiisaeh i aresztowaniach
BcrTn (Teł. wł.) W tegorocznych prze* 

mówieniach wygłoszonych przez ministrów 
niemieckich w wigilję świąt Bożego Naro­
dzenia. przebija nula optymizmu. Charakte­
rystyczne jest przytem silne podkreślanie po­
kojowych zamiarów niemieckich, które zna­
lazło yyraz w przemówieniu min. Goblesa, 
skicrowancm pod adresem zagranicy.

Min. Hess w przemówieniu, wygłoszonem 
przed mikrofonem radja berlińskiego do 
Niemców zagranicę, przytoczył bajkę o lisie, 
który żądał od jeża, by oddal swe kołee V. 
imię rozbrojenia. Te lisy — zauważył z iron- 
ją min. Hees, — powołujące się na Ligę 
Narodów nie powinny się dziwić, że jeż zmą­
drzał i woli swoje kolce zachować.

Min. H^ss wyraził przekonanie, że roz­
mowy, przeprowadzone przez H t.lcra z kom­
batantami francuskimi nic były bezcelowe, 
gdyż obie strony znają wojnę i dlatego ko­
chają pokój.

Minister Rcichswchry Blomberg, oświad­
czył w wywiadzie prasowym, że od czasu 
Wypadków w Niemczech w dn. 30 czerwca 
•kończyła się wreszcie stara zabawa w woj­

sko w łonie ftrznacyj SA’. Jest wyraźnem 
życzeniem H tłrra, aby tylko Rcichswehrn. 
a nie kto inny była wyrazem niemieckiej siły 
zbrojnej.

Pra~a (Teł. wł.) Z Niemiec donoszą tu­
tejszym sferam żydowskim: Ostatnie dni
przedświąteczne były dla ludności żydowskiej 
w Niemczech pod znakiem nowej fali boj­
kotu antyżydowskiego. W niektórych miej­
scowościach dcszlo przytem do gwałtownych 
wystąpień antyżydow sktch, które w Mogun­
cji przybrały podobno charakter poważnych 
ekscesów.

Paryż (Teł. wł.).Dziennik ,,Le Jour“ opie­
rając się na wiarygodnych informacjach z 
Berlina, donosi, iż bezpośrednio przed świę­
tami tajna policja niemiecka dokonała za­
równo w stolicy, jak i w kilku miastach pro­
wincjonalnych masowych aresztowań. Licz­
ba aresztowanych ma sięgać 3.000 osób. O 
aresztowanych tych władze niemieckie nie 
wydały żadnego komunikatu, a prasie nie 
wolno zamieszczać o tern najdrobniejszej 
wzmianki.

. iiniiim r   ........... — -V* - w«  ■» i

Zwolnienie
dyrektorów żyrardowskich

Z Warszawy donosi (M.);
Si orania obrońców dyrektorów Caena I Ve 

mersrlie o zwolnienie z aresztu za kaucja hipotec- 
na odniosły pełny skutek.

Zwolnienie aresztowanych z więzienia poprze 
dziłv jednak rozmaite knmplikac ie i niezwykłe p e ­
rypetie. Oto sędzia iP-mant zawiadomił adwoka­
tów. że będzie ich oczekiwał w swoiei kancelarii 
w poniedziałek w południe w celu wydania nakazu 
zwolnienia. Należy zaznaczyć, że tego dnia nie bvło 
w sadach wogóle ur/ęilowaina i sędzia si)ecialnie 
pr/vhvł w celu umożliwienia aresztowanym dvieK- 
tomm opiisrrzenia więzienia na wigilię. Tymczasena 
w załatwieniu formalności hipotecznych nastąpiły 
komplikacje i adwokaci me zdążyli w ciągu dnia 
uzyskać niezbędnych dokumentów Zarówno sędzia, 
jak i naczelnik więzienia oczekiwali w kancelariach 
swoich do godzin popołudniowych.

Wreszcie około godz. 8 ei wieczorem adwoka­
tom udało się załatwić wszystkie formalności i w te­
dy udali się oni do prywatnego mieszkania sędzie­
go. klórv. siedząc za wieczerzą w igilijną, podpisał 
nakaz zwolnienia.

O  godz. 8.15 wieczorem w poniedziałek dyrek­
torzy Vennersch i  Caen opuścili więzienie M okor K 
towskie.

Ślady wyprawy „C zeluskina11
M o s k w a .  (Teł. wł.) W tych dniacB 

przybył z wyspy Wrartgla do Leningradu ra­
diotelegrafista Iwanow, który bvł członkiem 
Damietnej wyprawy prof Soltmidta. która z ła­
maczem lodów Czeljuskinem rozbiła sie w lu­
tym b. r. na morzu polaniem. Iwanow opo­
wiadał że oodczas żeg lug i łamacza lodów 
Krjsina w pobPżu przylądka Rogersa znale­
ziono tram budowlany (belke) sześć metrów 
długi. Według wszelkiego prawdopodobień­
stwa iest to cześć domu składanego. 5aki Czel­
uskin miał przywieść dia zimujących na wy­
spie Wrangla.

Geometra Jakób Oakken. również ..czel- 
juskinowiec“ w rozmowie z dziennikarzami 
Dowiedział: u

Okręty ..Litke“ i „Krasip“. które w okre­
sie nawigacyjnym 1934 płynęły w re;onie 
obozu Schmidta znalazły morze pokryte lo­
dem. Długoletni lód. na którym wybudowano 
obóz Schmidta nie mógł bezwarunkowo stop­
nieć w okresie polarnego lata. Wnioskować 
więc można, że lodowce na których znajdo­
wał się obóz Schmidta zaTcsione został'1 W 
kierunku północnym t. I. w kierunku wyspy 
W'rangla. Tam lód prawdopodobnie zrzedł 
tak. że podczas burzy niektóre przedmioty 
wyniesione zostały na wyspę Wrangla. Jes«* 
cze przed odnalezieniem tvch przedmiotów, 
łowca Brucz. który żvie na wvsp;e ’<osa 
fpófnocnowschodnia cześć wvsdv Wrang'a) 
oznaimił naczelnikowi wvspv Sem enczuo’v1. 
że mocny nawał wyniósł na brzeg drzewo 
budowlane, kołdry i podarta czerwona cho­
rągiew. Nie ulega watpbwości że to wszyst­
ko bvłv szczątki obozu Schmidta.

Dom. który miał być Czeliuskincm dcv?fi 
zionv na wyspę Wrangla załadowany zos: tJ 
na okręt w stanie zdemontowanym Pos. :o- 
góine części składowe, belki i t. p. był’, i m -j 
wiednio oznaczone. abv budowniczy wkdzta?! 
w które mieksce należa Belka znaleziona ■ r c/.j 
załogę Krasina zaopatrzona iest właśnie w ta­
ki znak: nie ulega w re wątpliwości, że iest to 
część składowa domu. N!e ulega też watnli- 
wości. że póżniel znajda sie dalsze części! 
składowe i inne przedmioty, które pozostały 
no ocaleniu rozbitków Celittskina. Każda ta­
ka cześć czv przedmiot znaleziony w tych' 
okoMcach polarnych ma wielkie znaczenie, 
gdvż na tei podstawie można badać bieg prą­
dów na morzu Cznkockicm."
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Krai, 0  którym zamachu nntydomokrotyczneio dokonano
n&m moli króla

Ja k  gospodaruje współczesna Bułgarja

S o f i a ,  w grudniu 1534 r.
Bułgarja, pomimo pracowitjżci narodu 

Chłopów i żołnierzy w dostatki nigdy me o- 
Pfywała. Turcja. spod jarzma którei Bułgarja 
Wyzwoliła się w roku 1879, pozostawiła po 
sobie dziedzictwo długów zobowiązań za­
granicznych. Szereg wojen, z których dwie 
ostatnie zakończyły się klęska, dobiły do re­
szty wycieńczony organizm gospodarczy 
kraju. Rekonstrukcja gospodarczo-finansowa 
kraju, wstrzymanie procesu radykalizacii mas 
Areszcie rozwiązanie ciążącego także na we- 
^nętrzno politvcznem żvciu kraju problemu 
macedońskiego, oto najważniejsze zagadnie­
nia z którymi borykać sie musiały powojenne 
bułgarskie rzadv
j N ieszczęśliw e rządy radyitaiów

Radykalne, pozbawione inteligencji rządy 
‘hdowe rozpoczęły się. (mimo nieistnienia 
Właściwie w Bułgarji arystokracji a zatem i 
Większej własności) od reformy rolnej. we­
dług której 30 ha stać się miało maksymalna 
Kranicą obszaru i teroryzowanieni Bogu du­
cha winnej ludności miejskiej i stronnictw 
mieszczańskich. Okres trwających do roku 
1923 rządów Stambulskiego był ciągiem pas­
mem niepokojów. Wreszcie niemal, że całe 
społeczeństwo złączyło się w bloku narodo­
wym. Zamach stanu z 9 czerwca 1923 roku po 
’°żył kres radykalnym rządom. Naśtepne 
rządy nie były jednak w stanie zapewnić spo­
koju wewnętrznego. Okres ten odznaczał sie 
aktywną antyrządowa działalnością radykal­
nych chłopów i komunistów- której punktem 
kulminacyjnym bvł zamach z 19 kwietnia 1925 

na króla oraz wysadzenie w nowietrze 
katedry. Ten ostatni zamach był zwłaszcza 
Perfidny.

Chciano jednym skutecznym cios 
bawić życia króla jak i calv rząd kr<; 
tym właśnie celu zabito jednego z wyb 
generałów, wychodząc z założenia, 
grzeb tak wysoko postawionej iec 
zbierze w muracb katedry rząd z król 
czele. Nie przypuszczano jednak, że ki 
iedzle na pogrzeb zabitego podczas r
ftnlego zamachu adiutanta, a rząd sdó 
Ho katedry. ^  ^

Rosnąca coraz bardziej w społeczeństwie 
nlecheć do nieudolnych demagog'cznych stron 
nictw doszła po zamachu do punktu kulmina­
cyjnego. w wyniku czego powstał tak zw 
„Demokraticzeski Zgcwor“, w którym woj­
sko grało wybitna rolę.

W ojsko czynnikiem  rów now agi

W rozwoiu państwowości bułgarskiej woj 
sko odgrywało specyficzną rolę. Dzięki wa- 
'eczności i karnej dyscyplinie żołnierze buł­
garscy zwyciężali podczas trzech kolejnych 
wojen- a stopa wroga nie stała na ziemi buł­
garskiej pomimo przegranych przez dyploma 
rów ostatnich dwuch kampanji. Charakte­
ryzuje tego żołnierza ogromne poczucie spra­
wiedliwości i poszanowania własności. Pod­
czas wojny światowej wojsko to. po zdoby­
ciu Dobrudży, nie chciało podobno prowadzić 
dalszej ofensywy na ziemiach do któ­
rych nie miało pretensji. Wreszcie żoł 
nierzy tvch cechuje bezwzględne 
posłuszeństwo wobec przełożonych. 7 
takim żołnierzem wygrywa sie nie tylko ba­
kalie lecz tłumi się także zaburzenia wewnę­
trzne. Wojskowi bułgarscy naogół czynnego 
udziału w polityce nie biorą, lecz za każdym 
razem. gdv wewnętrzna niezgoda groziła ca­
łości państwa, wkraczali w stosunki poi tycz­
ne. usuwaiac sie po zaprowadzeniu porządku, z 
widowni, pozostawiając rządy zawodowym 
politykom. Tak było w roku 1929- gdv libe­
ralne rządy nie mogły sobie poradzić z trud­
nościami w'evvnętrznemi. tak było także w 
maiu b. r.. gdv gwardia królewska przekona­
ła się, że ..Zgowor“ nie stał na wysokości za­
dania. Opanowany przez sfery przychylne 
Macedończykom- bezradny był wobec krwa­
wych wyczynów organizacyj macedońskich 
wyrzynajacych sie wzajemnie. Nic pozbawio­
ne humoru jest zdanie pewnego, przebywa- 
iącego w Sofji korespondenta zagranicznego, 
że przestał agencji swojej donos:ć o codzien*. 
nych zamachach. Postanowi^ bowiem, iakr I 
wydarzenie szczególnie znamienne, notować! 
dni, w których nie dokonywano żadnych za­
machów.

„Zw eno“  dokonywa przewrotu
Nic też dziwnego, że w takich warunkach 

przy współudziale tajnych, szeroko rozgałę­
zionych w armji organizacyj. powstało poll- 
tyczne koło „Zweno**, a w nocy z 18 na 19 
maja, przez zwolenników władzy silnej ręki, 
dokonany został bezkrwawy majowy prze* 
wrót, którym zmuszono, hołdującego zasa­
dom konstytucyjnym króla do wydania dekre­
tu. mianującego Kimo Goergiewa premierem 
i rozwiązującego parlament. Niebawem ogło­
szono nowy program rządu: reorganizacja 
administracji Daństwowei. w celu nadania jej 
większej sprężystości i zmniejszenie kosztów 
jej utrzymania, reorganizacja samorządów 
przez wprowadzenie burmistrzów i wóitów 
z mianowania, ustabilizowanie urzędników 
państwowych, uporządkowanie finansów pań­
stwa, gruntowna reorganizacja sadownictwa, 
przywrócenie autorytetu władzy państwowej 
na całem terytorium państwa, pokój i dobre 
tosunki z mocarstwami, a zwłaszcza z sąsia­

dami I wreszcie unormowanie stosunków 
' Rosła Sowiecka.

Ustęp, dotyczący organizacji macedoń­
skiej i zbliżenia z Jugosławią, oznacza całko­
wity zwrot polityki zagraniczne! i uważany 
tu jest za upadek wpływów włoskich 1 wzrost 
znaczenia Francji, co sie uwidoczniło podczas 
liedawnego składania listów uwierzytelniaią- 
;vch przez nowo mianowanego nosła fran­
cuskiego. który w wysoce charaktervstvcz- 
aem przemówieniu oświadczył iż Francja czy­
li wszystko, co w jej mocv leży. celem dono- 
moźenia Bułgarji w jej dążeniach gospodar­
czego rozwoju.

Z szeregu przeprowadzonych w dziedzł- 
lie wewnętrznej reform na uwaee zasługują 
irzedewszystkiem poczynania rządu w dzie- 
Jzinie zrównoważenia budżetu. Rząd dał do­
bry przykład społeczeństwu, rozpoczynając 
oszczędności od siebie. Ministrowie zmniejszy- 
’ł swoje pobory o 50 proc. Skasowano prawie, 1

(Ciąg dalszy na stronie 4).
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źe wszystkie samochody rządowe. bezp’aine 
przejazdy kolejowe i t. p. Wypłacono zaległe 
uposażenia w wysokości 800 milj. lewa i prze­
prowadzono z dobrym wynikiem pożyczkę 
wewnętrzną. Odczuwany już od dłuższego 
czasu brak dewiz wobec wielkich wymagań 
bilansu płatniczego zmusił rząd Bułgarii do 
ogłoszenia moratorium. Niedawno temu pre­
zes bułgarskiej rady ministrów zawiadomił 
Ligę Narodów, że Bułgarja nie jest w stanie 
kcntvnuować obsługi długów zewrat*’ "t 
wynikających z układu, zawartego 15 maja 
br.. na podstawie którego Rulgana do 1 4 
1936 r. spłacać miała roczny transfer w wy­
sokości 325 proc. sumv nominalnej rat rocz­
nych. Wreszcie droga unormowania importu 
i wprowadzenia systemu całkowitych, wzglę­
d n i częściowych kompensat bilans handlu 
zagranicznego, który kulał od dłuższego już 
czasu, stał się dodatnim.

U koronow any m aszynista
Król Borys 111. którego rola polityczna 

aczkolwiek nie jest w Bulgarji tak wybitna 
jaka była rola Aleksandra 1 w Jugosławji. nie 
pozbawiony jest talentów dyplomatycznych, 
które pozwalały mu szczęśliwie lawirować w 
burzliwym okresie powojennych dz'ejów Buł­
garii i uratować swój prestiż jak i los dynastii. 
Niechętny początkowo nowemu reżimowi 
z czasem pogodził sie z nim.

Znane jest powszechnie zamiłowanie kró­
la do prowadzeni lokomotywy pociągu. Król 
Borys porównywał kiedyś w rozmowie pro­
wadzenie pociągu z kierownictwem losami 
państwa: „prowadzi sie swoja lokomotywę 
z zawrotna szybkością przez ciemności i mgły 
— bo taki jest obowiązek. gdv sie iest dobrym 
inżynierem panuje sie naturalnie nad swoja 
maszyna — lecz nikt przewidzieć nie może co 
kryje s:e za najbliższym zakrętem. Czasami 
bywa. że mechanizm maszyny nie jest w po-

„  W ynalazek" obozów pracy
rządku, klapa bezpieczeństwa może nie dzia­
łać albo śruba sie rozluźniła. Pomimo wszyst­
ko wymagana przez publiczność jak i duch 
czasu szybkość winna być zachowana. Póź­
niej. po kilku godzinach, a czasami w następ­
nym dopiero pokoleniu, okaże sie. że maszy­
nista nie zawinił. Zapóźno. wyrok już padł 
Sąd być może okrutny, lecz jakże ludzki 
Sadzę, źe w podobnej sytuacji znajduie sie 
wódz państwa, ł jego także, słusznie czv nie 
słusznie, winią o wszystko, co w państwie sie 
dzieje, za wszystko czynią go odpowiedzial­
nym. A przecież i maszyna państwowa nieraz 
bywa nadwyrężona**.

Nic nie jest nowe na tym świecie! Zasto­
sowane w Niemczech i naśladowane przez innt 
kraie obozy pracy jako środek walki z bezro- 
boc‘em istniały już w Bułgarii. gdv w Buro- 
pie nie mówiono jeszcze o kryzysie i jego fa­
talnych skutkach — bezrobociu.

Powołane do życia ustawa z dnia 10 czer­
wca 1920 r. względnie 9 listopada 1921 r. przez 
radykalne rządy Aleksandra Stamhulijskiego. 
obozy pracy, pomyślane jako instytucie zaró­
wno wychowawcze jak i przygotowujące so­
cjalizacje życia społecznego, przetrwały re­
żim radykalny ł wszystkie następne powikła­
nia wewnętrzne Bułgarii.

W przemówieniu, wygfoszoneni z okazji 
wydania dekretów. Stambuliiski określił zada­
nia obozów pracy: ..Zastąpienie służby woj­
skowej. do której lud bułgarski sie przyzwy­
czaił. przyczynienie sie do odpowiedniego 
wychowania młodzieży i przygotowanie iei do 
życia praktycznego, powiększenie produkcji 
uspołecznienie źródła bogactwa iaka iest pra­
ca ludzka, utrzymanie poczucia obowiązku 
społecznego i współpraca nad podniesieniem 
Bułgarii, zminowanej przez kieskę wojny 
światowe!

I
Otóż Idea zastąpienia tak pożytecznej 

z punktu widzenia wychowawczego, zakaza­
nej w Bułgarji traktatem w Neuilly powszech­
nej służby wojskowej obozem pracy, zadecy­
dowała o zachowaniu obozów po obaleniu ra­
dykałów i likwidacji niebezpiecznych reform 
ludowców Pozbawiono jedynie obozy tenden- 
eyj socjalistycznych i zwolniono od powinności 
pracy kobiety, które zawiodły pokładane w 
nich nadzieje, wreszcie ograniczono przymu 
sowa prace do ośmiu m’csięcy i ustalono, że 
do 20 proc. poborowych bedzie mogło wyku­
pić się z obowiązku pracy, przyczem ustało 
no taksę na 6 do 50 tysięcy lewa.

Aczkolwiek ustawa o obozach prac' 
przwiduie ośmio miesięczna prace dla meź 
:zvzn w wieku od 20 do 40 lat. stnsowan 
jednak system podziału tego czasu na okresy 
nie przekraczające zazwyczaj trzech miesięcy 
W wypadkach klęsk żywiołowych powołu-e 
się do pracy mężczyzn w wieku od 20 do 5f 
lat na okres trzytygodniowy w celu wykona­
nia robót dla samorzadóyy.

Ten ostatni wypadek miaf miejsce w  r 
1928 po klęsce trzes*enia z iem i Wówcza* 
trudowaki.** iak powszechnie zwani sa w Buł 

garii członkowie obozów pracy, odbudował 
zniszczone dzielnice Plowdiwew. Starej-Za 
góry, Czirpanu. Haskowa.

D orobek „trndow aków "
Dodatnie wvmki. osiągnięte w ohozacl 

nracv. skłoniły rzadv Bułgarii do coraz szer 
szego ich zastosowania. Odv w pierwszym ro 
ku ich istnienia liczba „trudowaków" wyno­
siła zaledwie 10 750 w dwanaście lat późni? 
wzrosła do 20 720. Największa iloś<J robotni 
ków zatrudniało ministerstwo robót nublicz 
-.vch (przeszło 11 tysięcy). Podczas pierwsze-

Ostata' „Dziennik Personalny" nr. H z  dnia 22 bm 
przynosi 9zereg zarządzeń Ministra Spraw Wojsko­
wych dotyczących m i również zmian personalnych 
na tereme D O K  VII D o 14 d y w  p iech  na s ta n o w i­
sko  s z e fa  sz ta b u  p r z e n ie s io n y  zo s ta f  m ir  d y p l  H ein ­
rich W ilh e lm  D o D O  K  X II  p r z y d z ie lo n y  zo s ta ł  m jr  
d y p l  M a rczew sk i K a z im ie rz , do szef int O K Vłł por 
int dypl Podraszko Marian M o io r  F isch er-D rau en eg .i 
J u lia n  15 p  uf ze  stan  d o w  s z w  z a o  na s ta n  k w a te r ­
m is tr za  m ir  A lb re c h t W a c ła w  w  7 o  a. c  na sta n  k w a ­
te r m is tr z a  kpt Lindner Marian ze *tan kier Okr Urz 
Bud nr VII na stan p o szefa bud por 'ek Sarnec­
ki Roirnn ze ftan zast kwaierm w 7 Szpit Okr na 
stage *zp:talnv P ik  d y p l  G r o d z k i  S ta n is ła w  z ? !  p  o  
d o  57 p  .p  na s ta n  d o w ó d c y  m ir  d y p l  Z agórow sh :  
P a w eł z  14 d y w  p iech  d o  S z k  P o d rh o r  d la  P o d o łic  
na sta n  d y r e k to r a  n au k  M ir S p y c h a lsk i  J ó z e ł  ! 57 a p 
do  C  W  P ie c h o ty , kpt Lisowsk- Marian i  51 p p do 
D O K  VII kpt Zajączkowski Franciszek z D O K 
IX do 57 p p. por Świętorzecki Michał z garn Jaro 
cin do garn. Września, por Omytak Franciszek z  5S 
p. p do 5 p lot., por Rv«zkiewicz M;eczvsław z  52 
p. p do 5 p. lot., oor Saferna M:eozvsław t  26 p o 
do 5 o. lot. por Waida Jan z 5t p p do 5 p fot 
nor Grvglewicz Józef z 55 p p do 5 p lot. por Zię­
biński Miecz z Kom. m Poznań do D O K VII m ir  
d y p l  R u d n ic k i K le m e n sz  7  p k  d o  M S  W o is k  
m ir  d y p l  B o k szcza n in  J a n u sz  z  b ry g  k a w  R ó w n e  d o  
7 p  z  k  na s ta n  z - c v  d -c v . rotmistrz StruHiński Roman 
* 7 p * k do 24 dvw piech. na stan ofic tab.. por 
Jankowski Stanisław z brvg kaw. Poznań do 7 p a k 
r>or Malinowski Władysław z 15 p uł. do brvg. kaw 
Poznań rtm Jankowski Wacław z Centr. Wvsrk Kaw 
do 7 p. s.k.. por Małachowski Czesław z C W Kaw 
do 15 p uł.. p p łk  B a r tk o w s k i E d m u n d  z  ?  p  a. c. d o  
17 p. a. I. na stan . z - c y  d - c y  por Schmidt Henryk z 7 
p. a. c. do Szk. GL, por Werbow«ki Kazim:erz z P 
p a. c do 5 p. lot., por. Nowak Edward z 7 p. a c 
do C W Art., m jr . B e re zo w sk i S te fa n  z 5 p lo t  d o  C  
W T echn . L ot. na stan . k m d fa  S z k  P c h o r . kpt Zbrow- 
ski Zygmunt z Deo Aer M S Woisk do 5 p. lot 
kpt Kulza Jan z Dep. Aer M S Woisk do 5 p. lot 
kpt. Kicoń Józef z 5 p lot do 5 p. lot., kpt Peszke Al­
fred z C. W Of. Lot do 5 p. lot., por. Drzew-ecki Bro­
nisław z  5 o lo t, do Kier. Zaop, Aer. por Miller Ka­
rol z C. W Lot. do 5 p lot kpt R?lman:ak Jan z 7 
b san do DOK. VIII. kpt. Szymanowski Roman z C 
W. Sao do 7 b sao., por. Elsner Tomasz z 7 b. sap 
do Pom Skł I"ż Poznań, por Wiśn:ewski Leonard ? 
7 b «ap do C. W Sap. m fr Ł ę c z y ń s k i  R om an  z 25 d y w  
p iech  d o  7  b  t e l e f r  na s ta n  z r - t  d - c y  kpt. Steogert 
Jan * 7 b Telegr do 25 dyw. piech. na etan. szefa łączn. 

kpt. Lekseycki Marjan z kadry komp. szkoln. 2 b.

go dziesięciolecia Istnienia obozów usypano 
nowe szosy długości 3.345 km., wybrukowano 
1.533 km. wreszcie rozsypano i zreparowano 
drogi długości 1.546 km. Wartość ogólna tych 
robót wyniosła przeszło 4 miljony złotych 
(753 miljony lewa), wartość zaś robót, wyko­
nanych w dziedzinie .komunikacji kolejowej 
przeszło 202 miliony lewa. Na inne minister­
stwa. czyli rolnictwa, handlu i woiny przypa­
dła nieznaczna cześć robót zespołów pracy,

Oficialna bułgarska statvstvka sporządzi­
ła rachunek zysków i strat obozów pracy i wy  
liczyła, że państwo podczas pierwszego dzie­
sięciolecia ich istnienia, zyskało na czysto 
6 202 000 lewa Nie wiem jakiemi danymi.po­
sługuje sie Urząd Statystyczny, wiem nato­
miast. źe każdy ..trudowak** kosztuie państwo 
przeciętnie 60 lew dziennie. gdv tymczasem 
niekwalifikowany bułgarski robotnik zarabia 
dziennie od 50—70 lew. Lecz nie o efekt ma­
terialny chodzi w tvm wypadku lecz o wielkie 
znaczeni wychowawcze, które maja obozy 
pracy dla kraju o stosunkowo niskim poziomie 
kulturalnym, gdzie przytem ieszcze szerokie 
sferv społeczeństwa pozbawione zostały służ* 
bv woiskowei. wychowującej naród w karno­
ści 5 dyscyplinie. Gdv uwzględnimy wreszcie 
że dzięki zmontowaniu przy pomocy obozów; 
nracv w :elk;ei Uô ci rak robotniczych (b,’Z 
;ednoczesno"-0 podniesienia wysokości zarób*
ków na rvnku pracv. co zazwycza* ma miejsce 
nrzv wzroście zapotrzebowani) Bułgaria DO' 
wornie zalać sie mogła odbudowaniem kraju 
: sprostać reparacjom, będziemy mogli w ca* 
łości ocenić znaczenie tvch obozów dla pań* 
stwa i zrozumiemy dlaczego przykład bulgar* 
ski znalazł tylu naśladowców.

słtgr do 7 b telegr, kpt. Dobosz Stanisław ze Szkoły 
Pchor Inż do 7 b telegr., kpt. Sowiński Jerzy * 7 b, 
telegr. do plut telg bryg kaw Białystok na stan. 
d-cv por Larys Kazim erz z komp łelgr A dyw. piech, 
do 7 b telegr.. por Bańcer Antoni z 7 b tetg do kadry 
5 bnonu telegr. kpt Szczęsny Romuald z 9 dvw. Ż&mŁ 
do 7 dyonu źand.. por Ftiszewski Stanisbw z  z  ?d. żantL 
z garn Poznań do gam Gniezno na stan d-cy plut. 
żand por Gołowski Alfred z 7 d żard z garn. Gnie­
zno do garn Poznań kpt inż Bromirski Stanisław z 7 
Okr Szeł (Jzbr do Gł Skł Uzbr nr 2. porśliw ński 
Włodzimierz z In«t Badań Mat Uzbr do 7 Okr Szef. 
Uzbr p p łk  in t d y p l.  C z e r n y  S ta n is lo w  z S z e ł  In t. 
O  K  X II  d o  S z e f  In t O  K  X na s ta n  s z e fa  m jr .  
in t. d y p l  S u la ty c k i  P a w e ł z S z e 1 In t O  K  IX . do  S z e f .  
In t O  K  V?/ na s ta n  k ie r  za o p  in t.. kpt int dypL 
Po'ański Teofil z 7 Okr Urz W F. i P W do Szef. 
Int O K VII por Przybylsk' Wincenty z Szef Int. 
O K VII do 7 Okr Urz W F i P na stan reŁ 
zaop int.. por Skornia Roman z 15 p uł do 62 p p. 
na stan ołatnika por Paciorek Piotr ze Skł M at 
Int Poznań do 15 p uł na stan ołatnika por Zieliń­
ski Stanisław z 7 b Telegr do Skł Mat Int. Poznań, 
kpt d- med Staruch Jan z C W San do kadry eap. 
7 Szp Okr na «tan tek., kpt dr med Ryli Tomasz 
r C W San do 7 b Telegr na stan lek kpt mr farm. 
Niełupski Julian * Szef San. O K VII do 7 Szpit 
Okr na stan kier apt. por mr farm Wydrzvń»ki 
Henryk z 7 Szpit Okr do Szef San O K VII na stan. 
kier ref kanelan rez powołsny do służby czynnei k». 
Roczek Wilhelm na stan adm par woisk Ostrów 
Wlkp Do K O P  przeniesiony został kpt Ślisz Igna­
cy z 7 d żand. Z K. O. P. por. Wartman Herman do 
7 b. sap. (s)

Nowy rekord. L o tn ik  francuski De . • ? 
nohił światowy re k o rd  szybkości osi 
504 km. na g.

Lotnicy amerykańscy Pangbom i Turner, 
którzy w niedawnym locie Anglia—Australia 
zaieli trzecie mieisce. nrzygotowuia sie obec* 
nie do lotu dookoło świata. Lotnicy rozpocz* 
na lot z San Diego w Kalifornii a trasa nro-T 
wadzić bedzie przez N Jork. Londyn. Mos-I 
kwe i Syberie. Długość trasy wynosi około
17.000 mil angielskich.

N o rb ert ta b a .

ZM IA N Y  W  W O JSKU



Sobota, dnia 29 grudnia 1934 r.

R A D JO S T A C JA  TO R U Ń S K A  W IĘ K S Z A  00 P O Z N A Ń S K IE J
f Dnia 15 bm. rozpoczęła próbne nadawania 
radiostacja P. Radja w Toruniu.

Radiostacja toruńska jest ósma zrzędu sta­
cja polska Decyzja co do budowy radjostacji w 
Toruniu zapadła dość dawno, ale dopiero proto­
kółem z dnia 16 marca 1934 r. przyjęło Po'sk;e 
-Dadjo zobowiązanie budowy radiostacji toruń 
skiei i jej uruchom enia dnia 15 grudnia 1934 r 
Najgłówniejszym czynn'k!em przy tei decyzi 
było postanowieni budowy ca’ei aparatury przez 
Polsk!e Rad jo we własnym zakrese. Decyzjâ  ta 
wypłynęła orzedewszystkiem z koniecznością 
unieza'eżnienia sie od dostaw zagranicznych i to 
temw:ecej. że przeprowadzona ka'ku'acia wyka­
zała znaczn. oszczędności przy przeprowadzeniu 
budowy we własnym zakres;e. Zorgan;zowany 
przv dvrekcii techn:cznei wydział budowy roz­
począł prace w maiu b. r. i wywiązał sie bez za­
rzutu. bez opó"iienia i w ramach przewdywanei 
kalkn'acj: ze swnieeo zadania.

Cała anaratnra rad:ostac:i jest z bardzo rna- 
łemi wyiafkam i nroduVem krainwego pochodze­
nia Typ aparatury >est u’epszony. lecz podob­
ny do systemu ostatnio wybudowanej stacji po­

znańskiej. Moc stacji toruńskiej wynosi 24 kw. 
w antenie przy możności 90 proc. modu acji. Jest 
wiec o 50 proc. większa od stacji poznańskie , 
wowskiei lub wileńskiej. Pozatem główna ze­
wnętrzną cecha charakterystyczna jest. że 'ak 
antena służy sam maszt antenowy Masz.t ten 
wysokości 160 mtr., t. i. trochę wyższy od poło­
wy przew dywanej fali. t. i 304 3 mtr. fest w tym 
:eiu odizo’owanv od podstawy i odciagn;etv do 
ziemi z środka wysokości .t. i. w punktach r r : 
szerszej konstrukcii zapnmooa 4-eh trzykrotni 
izolowanych im sta'owych. Tego rodzaju antena 
oowinna rozszerzv£ zas:eg nromien:ow-'n;a o prze 
szło V 3  w stosunku do dawnych systemów an 
inowych Odpowiada to wzmocnieniu bezpo- 
średn:ego Dromietrowarra w sposób nadobny 
;ak nraw!e dwukrotne powiększenie mrcv same: 
sfac:ł Pozatem aparatura wykaznie tak pod 
względem konstrukcyjnym iak i e’ektrycznym 
szere? udoskona^ń nta;ac''óh na ce’n spraw­
ność fnnkcionowan!a ? iakość odtwarzani.

Ca’kow4te nrzefec!e nr^^ra^n i 
otwarcie radiosfaoi' toruńskiej jest przewidziane 
w połowie stycznia 1935 r.

"< ' 'I

Se sportu
WZDł.UŻ 1 W SZERZ PO LSK I

D r u ż m u  v i lk a r s k a  to r u ń s k ie g o  K .  S . 2 9  roze­
brała w 1 dzień świat zawodv towarzvstkie w Pile 
a miejscowa Victoria. o=iagaiąc wvnik remisowv 
1:1 (1:0). Piłkarze polscy bvli b. serdecznie przyi- 
luowani.

IV  K r v m c y  zainaugurowany został w II dzień 
łw iąt sezon hokejowy meczem K. T . H. z kombi­
nowanym zespołem. Zwvcieżvło K. T . H . 6 :0  (2:0 
2 :0 . 2 :0).

N a  Ś lą s k u  rozegrano kilka spotkań towarzys­
kich. Mistrz Śln^ka. Śląsk (Świętochłowice) Doko
Jioł R. K. S (W Ilaidnki) 3:0 (2:0). \K S  — 0 ' 
Katowice 5:0 Nanr/órł <] inbiv) — Weichsel z Ża 
brza 4:0  (1:0). Pogoń (N. Bytom) pokonała V. S B

Gliwice 7:5 (4:2). natomiast K. S. Brzeziny prze­
grał ze Snielverein Fiedlersgrube 0:3 (0:0).

IV  K r a k o w ie  nie odbvłv sie w święta żadne im 
nrezv sportowe.

IK  D ijb r .  G ó r n ic z e j  odhvło się doroczne wal 
ne zebranie piłkarzy Zagłębia Drzv udziale przed 
-tawirieli 27 kluhńw Do nowego zarzndu wybrano 
'ako prezesa p Wolskiego inko wiceprezesa p. Sa 
dowskipgo. iako sekretarza n Bltuna Uchwalono 
wniosek na w zebr okr kieleokiego. ahv siedzibo 
‘kręgli nrrerieśń 7 Czesio: howv do Sosnowca

B o k s e r z y  w a r s z a w s k ie j  G w i a z d y  pokonali w i 
Izień świat zespól łódzkiego Tlakoahu w stosunku 
'2 :4  Mecz odbył sie w Warszawie.

P O R A ŻK A  H O K E JO W E G O  MISI
W  drugie święto rozegrany został w W arsza­

wie na Stadionie W. P. pierwszy w sezonie hoke 
łowy mecz o mistrzostwo Polski pomiędzy I.egia 
a zeszłorocznym mistrzem Ptdski AZS (Poz.nań) 
Zawody zakończvłv sie nieoczekiwana porażka AZS 
1:2. Obydwie drużvnv wystąpiły po raz. oierwsz' 
na lodzie. wvkazuiac zupełny brak treningu. W 
pierwszej tcrcii prowadzenie zdobywa dla AZ.' 
Krzvzagórski. W drugiei tercji wvrównuie I.egia 
przez Głowackiego, przyczepi Stogowski. bramkarz 
AZS protestuje, że krążek w bramce nie bvł. P

W A R T A - - - CLTAVIA (In ow rocław )
Mecz z cvklu o drużynowe mistrzostwo Pol 

iki odliędzie się w niedzielę. 30 b. ni. w hali reore 
zentacyjnei po b. PWK. „C uiavia“ po swoiem zwv 
ciestwie nad 1KP — ł.ódź urosła na poważnego kon­
kurenta o zaszczytny tv tu ł „Drużynowego mistrza 
Polski". Ufna w swoie siły. zapowiada zmierzenie 
się z „W arta" iako przeciwnikiem równym a w 
drugim  kole nawet prorokuje iei porażkę. Cen\ 
Ustalono popularne zł 2 i zł 1. — Przedsprzedaż 
biletów w firmie „C am era", ul. Franciszka Rata- 
'• •' 3. dla członków tvlko w Sekretariacie Klubu

MAKAKI ( W a r s z a w a )  —  I. K. P. 
(Łódź.) 16:0 w . o.!

V jdę odbyły się w Łodzi zawody z. cyklu o dni 
-ynov._ mistrzostw: Polski pomiędzy Makabi (M ar 
Sznwa) a miejscowym 1. K. P- Zawody przyniosły nie­
oczekiwany wynik zakończyły się bowiem zwycięstwem 
Makalu 16:0 (walkower). I. K P. skutkiem karygod­
nego niedbalstwa kierownictwa przekrał mecz bez wal 
bi oddając sześć punktów przeciwnikowi spowodu nad­
wagi Spodenkiewiczn i Bnnnsiakn ornz niestawienia c>‘ 
^Urmn. W meezr towarzyskim I. K. P. wygra! w sto- 
fUJnkn 10:6. Wynik powyższy świadczy, że zawody mi­
strzowskie z Makabi były dla Łodzian do wygrania 
* jodynie przez własne niedbalstko I. K. P. pozbył się

R Z A  P O LS K I W  W A R S ZA W IE
dłuższych pertraktacjach AZS gra dalej a Stogow­
ski wraca do bramki, która chwilowo opuścił P o t 
koniec trzeciei tercji I.egia przez Rybickiego zdo 
bvwa zwycięska bramkę, ustalając wynik dnia Sę 
dziował p. Zebrowski.

O T W A R C IE  ŚLIZGAW KI K. S. KORONA.
Miłośników iaz.dv na łyżwach zawiadamia K

S. Korona o otwarciu swei ślizgawki przv 
ul. Niegolewskich, (narożnik ul. M atejki), które na 
stąpiło w dniu 24 b. m. Cenv wstępu m inimalne 
Radio koncert. Bufet na miejscu.

eennycb punktów i przestał odgrywać jakąkolwiek po­
ważniejszą rolę w mistrzostwach Polski.

Spotkania towarzyskie ' .  K. P. — Makabi daty
następujące wyniki: w muszej Birenbaum wygrał z P a­
wlakiem na punkty w koguciej: Spodenkiewicz (1KP) 
pokonał na punkty Rosenbluma, w piórkowej: Woź- 
niakiewiez wypunktował wysoko Borensztajna, w lek 
:iej: Bannsiak wygra* z Frodysem na punkty, w pół- 

średniej: Taborek wygrał z Neust.adt.em. Walka ta mia­
ła dramatyczny przebieg, gdyż Taborek już. w pierw 
szej rundzie był groggy. w drugiej poszedł na chwil* 
na deski, zdołał jedna’.: zwyciężyć dzięki swej wszech 
stronności; w wad’ - średnie; Chmielewski wykaza 
świetną formę w walce z Pilnikiem, którego pokona 
zdecydowanie na punkty, przyozem już w 1 rundzit 
Pilnik był trzykrotni" na deskach. W wadze półcięż­
kiej Fuchs (Makabi) zdobył punkty w. o. spowodu 
niestawienia się Wurma, w wadze ciężkiej Neudine 
(Makabi) niespodziewanie wygrał na punkty z Kren 
zem, który w 3 starciu nadwyrężył sobie nogę.

Po wczorajszych zawodach tabela mistrzostw dra 
żynowyeh Polski przedstawi- się następująco: 1) War­
ta 2 punkty (1 mecz 12:4). 2) Makabi 2 pkt. (2 mecz* 
20:12). 3) Cuiavia 2 pkt. (! mecz 9:7), 4 I. K. P. h 
p k t <2 mecze 7:25).

Najbliższy mecz rozegrany zostanie w Poznaniu 
w niedzielę 30 bm. o godz. 20-tej w hali reprezenta-

cyjnej Targów Poznańskich pomiędzy Z. S. Cuiayia.- 
Zdrój (Inowrocław) a Wartą (Poznań).

SENSACYJNE ZWYCIĘSTWO KORONY
Rozegrane w ub. niedziele zawody towarzyskie 

na boisku Korony nomiędzy gospodarzami a jesien­
nym liderem A-klasy: K. P. W. zakończyły się zde- 
cydowanem zwycięstwem Korony 3:0 (1:0) Hram- 
ki zdobyli Wiśniewski 2 i Dedniak 1. Obydwie dru­
żyny wystąpiły z rezerwowymi.

WYSOKIE ZWYCIĘSTWO 
KANADYJCZYKÓW W BERLINIE

B e r l i n  (PAT). W berlińskim Pałacu Spor 
to\vvm odbvł sie pierwszy w tvrn sezonie merz ho­
kejowy pomiędzy znakomitym kanadyjskim zespo­
łem W innipeg Monarcha a niemiecką drużyną Ra- 
stelburger S. V.

Zwyciężyli Kanadyjczycy w stosunku 7:1 (2:1, 
2:0. 3:0).

mmmmmi*

Z D N I A
Skazan ie R udrofa

Rudrof skazany został za przekupywa­
nie urzędników państwowych, fałszowanie 
podpisów, podżeganie do fałszowania pod­
pisów itd. na 3 lata więzienia. Z pośród wsoół 
oskarżonych wicedyr. Sp. „Brody" R. Ho- 
rodyski skazany został na jeden rok i 4 mieś. 
więzienia b. notarjusz E. Eastnach za świa­
dome zalegaTzowanie fałszywego podpisu 
skazany został na 6 mieś. bezwzględnego 
więzienia. Również sąd skazał na 12 mieś. 
więzienia adwokata w Złoczowie dr Katzo 
za pomoc w przekupywaniu urzędników są­
dowych. Z dalszych oskarżonych urzędnik 
Pniowski skazany został na 8 mieś. więzie­
nia, b. urzędnik sądowy Helslein na 10 mieś. 
więzienia.

Ostatni oskarżony, b. praktykant sądowy; 
Hcrodyiowski skazany został na 1 rok wię­
zienia i utratę praw obywatelskich na 6 lat.
Wszyscy oskarżeni zgłosili apelację.

Leszczków spalony
Z Leszczkowa donoszą, że w pierwszy, 

dzień świąt o 6 rano wybuchł pożar w wiel­
kiej fabryce sukna i koców R. Żurowskiego 
wskutek nagromadzenia większej ilości drze­
wa koło pieca. Oprócz fabryki spłonęły go­
rzelnia i młyn. Szkody materjalne bardzo 
znaczne.

Skazanie w ła śc ic ie la  fab ryk i
Właściciel fabryki „Zgierzanka” w Ło­

dzi p. Drutowski i dyrektor fabryki Kon na 
skutek listracji fabryki stanęli przed sądem 
starościńskim za nieprzestrzeganie przepi­
sów o niebezpieczeństwie oraz przetrzymy­
wanie zarobków robotniczych. Sąd skazał dy­
rektora na miesiąc aresztu i 1000 złotych 
grzywny. Robotnicy/ którzy od kilku dni nie 
opuszczali fabryki, wyrok przyjęli z zada 
woleniem.

Sam obójstwo w wigUję *
Donoszą z Wilna:
W wigilję świąt B. Narodzenia rzucił się 

pod pociąg jakiś mężczyzna na szlaku ko­
lejowym Wilno — Nowa Wilejka. Koła po­
ciągu obcięły samobójcy głowę. Przy samo­
bójcy nie znaleziono żadnego dokumentu. 
Nazwiska denata i powodów samobójstwa na 
razie nie ustalono.

D w unastoletn i desperat
12-lctni Stanisław Danycewicz w Gdy­

ni, w obawie kary za zle świadectwo szkol­
ne strzelił do siebie z browninga. Nieszczę­
śliwego chłopca odwieziono do szpitala. Jest 
nadzieja utrzymania go przy życiu.



Sobota, dnia 29 grudnia 1334 th

Polak zaslfpsą burmistrza 
na śfosku czeskim

M rawska Ostrawa (Tel. wł.) W prze­
mysłowej gm nie Porąbie kolo Orlowej', na 
Śląsku nad Olzą, odbyły się wybory burmi­
strza, które wypadły bardzo korzystnie dla 
Polaków. Utworzony został blok stronnictw 
t. zw. obywatelskich.

Burmstrz.-m został wybrany narodowy 
demoKr ta czeski, Jego pierwszym zastępcą 
— katolik czeski, a drugim — kierownik 
szkoły polskiej Karol Polak.

Giełdy

Giełda pieniężna w Warszawie
N ie o f ic ja ln e  n o to w a n ia  n a  p r z e d g ie łd z iu .  

War? z a  w a, 27. b. m. godz. 13.15 tel. wł. — Do­
lar 5.2? i pól; marka niemiecka 199.—; Dewizy: Berlin 
112,60; Holandja 358.20; Londyr 26.17. Paryż 34.94; 
Szwajcarja 171,60; Dolarówka 53,50; A keje Banku 
Polski- o 95.

Giełda pieniężna w Poznaniu
Poznań, dnia 27 12 4

Tendencia dzŁsieiszego zebrania giełdowego była 
mofkojna

Z pożyczek państwowych płacono za 5 %  pożycz­
kę konwers 6 4 ^—64 50 oraz za 4% premj doi 5£.— 

Z papierów lokacyjnych P Z K obracano 4 %  
kolorowemi listami zast po 47 — natomiast poszuki­
wano 4 %  F-sty zast konwers po 47 50 

Akcie bankowe bez notowania

R A O JO
Sobota, 29 grudnia 1934.

BRNO 17 05 Koncert chóru BUDAPESZT 17.30 
Piosenki węgierskie KRÓLEWIEC 18,30 Mu/.yka 
organowa BRNO 19.30 Pieśni Dworzaka BRUK­
SELA FRANC 20.00 Koncert symfoniczny. MO- 
NACHJUM 20.1fl „Carewicz" — operetka Lehara 
M OSTRAWA 2110 Solo na saksofonie KOPEN­
HAGA 22.10 Muzyka amerykańska

Sobota. 29 grudnia 1934.
Warszawa 6.45 Kolędy: 6.50. 7.08. 7.25 Muzy­

ka poranna (płyty); 6.52 Gimnastyka: 7,15 Dzien­
nik poranny: 7.35 Chwilka pań dotnu; 7.40 Zapo­
wiedź programu* 7.50 Koncert reklamowy; 11,57 
Sygnał czasu: 12,00 Hejnał z Krakowa: 12.03 Wia- 
dorn meteoroi; 12,05 Codz przeg, prasy polskiej; 
1210 Koncert; 13.00 Dziennik południowy; 13.05 
Muzyka lekka; 15 15 -Słodka audycja dla dzieci":
15.30 Wiadom o eksp poisk.t 15.35 Przegląd gieł­
dowy; 15.45 Muzyka (Nowości płytowe): 16.30 Słu­
chowisko dla dzieci z Poznania: 17.00 Muzyka 'ek- 
ka: 17.50 .Trochę piękna, czyli stół ! okno": 18.10 
Życie kule tur. i artyst stolicy: 18,15 Recital skrzyp 
cowy W Kochańskiego; 18 45 „Wyścig pracy w 
Rosii Sowieckiej"; 19 00 Igor Strawiński: Frag­
menty z bal .Pietruszka": 19.20 Odczyf z Krako­
wa: 19.30 Krótki koncert z Wilna; 19 45 Program 
na dzień nast.; 19.50 Wiadom. sport ; 20 00 Muzyka 
lekka: 20 45 Dziennik w iecz: 20 55 „Jak prac.re 
my w Polsce"; 21.45 Szlachetczyzna w literaturze 
powojennej" Szkic literż K Irzykowskiego; 2200 
Koncert rek'amowy: 22.15 Muzyka taneczna; 23.00 
Wiadom meteoroi dla kormttrk lotnicze!: 23 05 
„Loża Szyderców": 23.35 Muzyka taneczna: 24 00 
do 100 Muzyka tameczna z dane. „Paradis" Or­
kiestra J Fronta

Poznań — 6,45—7 40 Audycja poranna z War­
szawy: 7.40 Program na dzień bieżący; 7,50 Kon­
cert reklamowy; 11.57—13.30 Transm z Warsza­
wy; 15,15 Transm z Warszawy: 15 35 Przegląd 
giełd : wiad gospod.-roln i stan wody w W arce: 
1545 Transm z W arszawy: 16.30 „Teatr Wy­
obraźni" Słuchowisko dla dzieci pt .Generalna 
próba szopki"; 17.00—1800 Tiansm z Warszawy:
18.00 „Sprawy stołecznego miasta Poznania" (omó­
wi p prezydent E. Więckowski): 18.lo Życie kult 
art i spoi Poznania: 18.15-19 00 Transm z War­
szawy: 19.00 Arie i pieśni: 19.20—19,45 Transm z 
Krakowa i Wilna: 19.45 Program na dzień nast:
19.50 Transm z Warszawy; 10.56 Wiadom. sp irt 
Poznania: 20,00—2200 Transm z W arszawy: 2200 
Koncert reklamowy: 22 15—23 35 Transm z W ar­
szawy: 23 35 Liszt: Fantazia węgierska, odegra A 
de Oreef (fortepian) z tnw ork Fiih. Lond (płyty) 
24.00—100 Transm z Warszawy 
Niezwykłe zdarzenie opisuje cnegdajszy „Kurier 

Poranny":

(82Tolemnica srobowca I

Powieść scnsacofna
i

— Po co? żadnego ' J ć j tarzu Pćre Lachaise I że trupa mężczyzny]
— Prośba p.dobna do rozkazu. J znaleziono w karetce najemnej przy ul. Ejw
-  Niepokoi mnie Ust ten. Ale jestem ZaPewne ° tem I>an mówi?

przecie niezależne czyż nie mogę odmówić. i ~ 1 0 tcra-
Po chwilowym nai..vśle dodała jednak: ' Potem zdaje się pisano, że morderco
-  U’ -jo  mam atoli odmówić? z-miast WftfljWMztOwany? -  mówiła dalej Aimf 

Bóg wie co myśleć, najlepiej będzie się dowie­
dzieć cz go chcą odemnie. Pojadę do sędziego

To postanowiwszy, i i

Joubcrt.
— Pisano, ale omylono się niestety 1

oj
ka
ep

r prędko' — Jc'nakże aresztowano kogoś?
zjadła śniadanie, ubrała się pospiesznie, za-1 _  przez mylne zwróciły!
wołała s!uz:eą, wyborny zadysponowała jej nodciVzPIlie na '.„w ilk *  n.Wln.
obiad, potem wyszła, wsmclła do dorożki na Natychmiast go uwo'niliśmy.
naibh-j-szei sracii i pojechała do sa^u. j „ , " . J .

" —  - - - d - - - - i — Bardzo-----1---------------------- -Wiedziała bardzo dobrze, gdzie się o- j ,7 “ ^ara/o przykr 
bróeić w tym gmachu, znała wszystkie przej- wo a a line J°ubert. 
ścia.

podejrzenie na człowieka zupełnie mewia* 
ast go uwo'niliśmy. 
przy kre nieporozumienie! ztt«

Poszła prosto korytarzem, na który wy­
chodzą drzwi od gabinetów sędziów śled­
czych i po; rsa iła  woźnego, ażeby ją zaanon­
sował panu de Gibray.

— l en, licząc na jej punktualność, za­
prosił już do siebie naczelnika policji śled­
czej i komisarza do spraw sądowych.

Pragnął z nią się rozmówić bez harbie- 
go Iwana i dla tego wyznaczył pani Rosier 
czas o godzinę wcześniejszy.

WszedY do gabinetu, dokąd ją na­
tychmiast wprowadzi woźmy, poznała oJ razu 
tych dwóch ludzi znajdujących się u sędziego 
śledczego.

W.ruszona była wielce.
Przyczyną takiego zebrania musiało być 

jakieś nizwykle zdarzenie.
Naczelnik poi cji śledczej i komisarz dc 

spraw sądowych postąpili kilka kroków na 
spotkanie przybyłej i wyciągnęli ku niej 
rękę.

— Kochana pani Joubcrt — odezwa! się 
naczelnik policji śledczej — od dwóch lat 
cię nie widzieliśmy. Zachowałem o naszej 
pracy jaknajfepsze wspomnienie i nie mogę 
odżałować, że się przerwała i pragnę, aby 
się znowu rozpoczęła.

Pani Rosier spojrzała na naczelnika po­
licji śledczej ze zdziwieneim i widocznym 
przestrachem.

— Pan mówi o wznowieniu przeszłości 
— rzekła głosem nieco drżącym — czyżby 
list, ktćry miałam zaszczyt otrzymać od pa­
na sędziego śledczego, miał czegoś podobne­
go dotyczyć?

Gibray wmieszał się do rozmowy, ale 
zamiast odpowiedzieć na poprzednie pyta­
nie, odezwał się głosem, o ile mógł najbar­
dziej uprzejmym:

— Niech pani siada, mamy wiele z so­
bą do mówienia.

Aime Joub.rt uczuła pewne zakłopota­
nie, znalazłszy się między tymi trzema przed­
stawicielami sądu i policji.

Oczywiście nie miała się czego lękać, 
wiedziała o tem dobrze, ale rozjaśniało się 
nagle w jej myślach, a to co odgadła, prze 
straszyło ją niezmiernie.

Panując jednak nad sobą, umiała jednak 
wrażenie to ukryć i usiadła na zaproszenie 
sędziego śledczego.

Ten mówił dalej:
— Czy pani czytała gazety w ciągu dni 

ostatnich ?
— Naturalnie. Zawsze czytam „Petit Jo- 

urnal“ i „F igaro1*.
— Więc pani wiadomo, że popełnione 

zostało podwójne morderstwo, które nam 
tyle sprawia kłopotu.?

— Czytałam, że zabito kobietę na cmcn-
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— Bard. o przykre, ale cóż zrobić? Ze* 
znanie świadków jak wyglądał morderca, 
wprowadziły agentów na fałszywy ślad. (

— Ale złe już powetowane, przynaj* *41
mniej w części — rzekła dawna agentka —« 
i teraz bezwątpienia agenci pańscy, jak wy« 
żły, porzucą mylny ślad i pójdą za praw® j 
dziwym. /

— Paweł de Gibray kręcił głową.
— E! co do tego bardzo słabą mam^ 

nadzieję — odrzekł.
—- Dla czego? N
— Dla tego, że mamy do czynienia z nie®

słychanemi trudnościami, z niepojętą tajem­
nicą, ani najmniejszych wskazówek, szuka* 
my i szukamy, a nici przewodniej nie mo« 
żerny znaleźć. i

— Rzeczywiście mamy jak pani powie® 
działaś zręcznych agentów, ale najprzebie* <ei 
glejsi z nich nie mogą się równać z tymi,
co byli dawniej, z tymi do których 5 tyjaa* > g 
leżałaś. i ts.

Aitne Joubcrt poczuła dreszcz.

fcw

Domniemania jej przemieniały się wpe* 
wność.

— Pan sędzia prz,ez grzeczność zbyt 
przecenia moje drobne usługi — odpowie* 
działa — pr/ytem, wtedy byłam młodą, ener* 
giezną i znajdowałam się w okolicznościach' 
wyjątkowych, o których może panowie nie z* 
wszystkicm jeszcze zapomnieli.

•— O! — zawołał naczelnik policji śled* 
czej. Gdyby sprawa zajmująca nas teraz, 
zdarzyła się wtedy, kiedy pani była u  nas, 
moglibyśmy spokoj 
pani teraz niema niest

— M;<5 j panowi

U.

Y, Kieay p an i Dyla u  n a s , 
jni być o powodzenie. Al* Re 
ii estety. pi
wie Jodoleta i Martina. Prsj t  ̂ ^

Pół tuzina Jodołetów i Martinów ni® f
zastąpi jednej Aime Joubirt, której bystry;
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wzrok w jak największych ciemnościach zje­
dnał przydomek: „Kocie Oko“. Powiedz nam 
pani, co pani myśli.

— Nic zgoła.
—- Nic? To niepodobna.

ł owszem. Nie nie mogę myśleć! 
Ażeby mieć zdanie jakie, trzeba znać wszy* 
stkie szczegóły śledztwa, potrzeba być przy 
sekcyj, rozważyć zeznania świadków, zba* 
dać wszystkie drobiazgi. A ja wiem tylko, 
co napisano w gazetach, dla tego też, pow* 
tarzam panom, nie wyrobiłam sobie jeszcz* ' : 
żadnego o tej sprawie pojęcia, chociaż, wy- i 
warla na mnie silne wrażenie i myślałam!

$t £

o niej wiele, z dawnego przyzwyczajenia.
— I do czego pani doszła w pwych my*

ślach? *
— Do jednego.

— MianowicY?
— 2e ten morderca bardzo niezręczny

człowiek. t ( v
(Ciąg dalszy nastąpi,jf
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Sobota, <Ini« 29 grudnia 1934 f.

KRONIKA MIEJSCOWA
gru d zień

t
w 1
p*

piętek
1IB W

Kalendarz rzym -kat.
Piątek Młodzianków 
Sobota T:masza

Kalend^r? grecko-kat.
Piątek Stefana 
Sobota Poraniona 
Słońce wschód 7, 44 

zachód: 15,31 
Księżyc w schód : 00,00 

za c h ó d : 11,04

Dyżur nocny z płatku na sobotę pełni dr. 
*  ’ojtk'ewicz — ul. Sienkiewicza —  teł. 83 — ap- 
if ka Stara — Rynek — tel. 96. 

epertuar kin.
KINO APOLLO: „Śmierć odpoczywa".
KINO CORSO: „Pieśniarz Warszawy".
Urodzenia: córkę: kot’arz Franciszek Mazu- 

:jj .(?. •— Śiuby: robotn‘k Józef Sójka z lie'ena 
L« kórzybót. oboje z Ostrowa: urzedn k poczto. 

v Władvs'aw Smo'iński z Poznania z Hi'degar 
a Ma’gorzata Doata z Ostrowa: ogrodnik Jó- 
tf Szott z Michalina Konieczna z domu Jabłoń- 
ta. oboje z Ostrowa: robotnk Czesław Kubiak 
(Marianna Nurskn. oboje z Ostrowa — Zgony: 
ttniec Wacław Wrobiński. 49 lat 9 nrestecy, — 
kiecko Tadeusz Józef Fluder. 2 m:es'ace.

s«

i Wiadomości kościelne
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Niedziela. 30 grudnia 1934.
Msze iw. w Kościele:

| godz. 6 ks. Bryliński, o godz. 7 ks. kanonik Ja 
Dsz, o godz. 8  ks. kapelan Boczek, o godz. 9.15 ks 
Andrzejewski, o godz. 10,30 i 12 ks. Musiała.

Msze św. w Zakładach: o godz. 7 w więzieniu 
— ks. Leciejewski.

Kazania: o godz. 9,15, 10,30 i 12 ks. Lecie- 
fcwski.

Spowiedź od godz. 7— 10.30.
Nieszpory i różaniec o godz. 15 —  ks. Lecie- 

ifcwski.
Chrzty i wywody o godz. 13 i 16 —  ks. Le- 

'iejewski.
Msze św. wśród tygodnia: w Kościele: 

i godz. 6 ks. Leciejewski, o 7 ej ks. Bryliński, o 8 -ej 
ts. kanonik Jarosz, o 9-ej ks. Andrzejewski.

Msze św. w Przvtułkąrh:
Starym w poniedziałek o godz. 7 ks. M usiała, 

^flowym  w środę i czwartek o godz. 7. ks. Musiała.
Dvżur tygodniowy: ks. Leciejewski, zastępca 

Ils, Bryliński.

6

Pokłosie świąteczne
Poza szeregiem innych kłopotów j. n. i'e, 

idzie i zaco urzadzć gwiazdkę mie iśmv jeszcze 
dno wielkie zmartw en e co to za święta bez
Ł Mimo przesłanek opieranych na św. Barba- 

Le k(6ra była . Po wodz;e“. święta zupełnie nie 
binnuradały sic PO lodzie. a o śniegu wogóle 
brzestano już myśleć. Jak kryzys to kryzys we

ask^niefros jest iednak nieskończenie wie! 
Ł, Mimo kryzysu i narzekań na cieżkie czasy 
ta rybkę Chinkę, nieco słodyczy no i na trochę 
t>-m'ste; wody jednak się zna azło. Również naj 
fcie<Dodz;ewantej w świec e w noc w g 'ima po 
S  niebSI sypać srebrzyste płatki śniegu ku 
VieVkiei uciesze maluczkich i dorosłych. Na tra­
kcyjna pasterkę kroczyliśmy tuż po puszystym
ft' ^ c ' ó f ' S erobi wspaniale wrażenie F». 
iterka należy do nabożeństw n-ezwyk e wznios- 

. ; g!eb; kie wrażeń e robi odpra
,, . \ v Liatyni. W wysok-ch sk’ep!e-

koś r - . ' rzęsiście tryskających świafem 
' t'-'„ av:rmem r«z'ega się da eko po tnie-

W  B E S T JA LS K I SPOSÓB C H C IA Ł ZEM ŚC IĆ  S l f  N A  SW OIM
S ^ S IE D Z K

W ubiegłym tygodniu lotem błyskawicy 
rozeszła się wieść, że na biegnący pociąg 
z Poznania do Ostrowa dokonano napadu, pod­
kładając pod pociąg olbrzymi kawał szyny.

Energicznie prowadzone śledztwo dopro­
wadziło do ujęcii ć'tnmemanego zbrodniarza 
w osobie niejakiego Stanisława Stępniaka, 
który w makabryczny sposób chciał zemśc ć 
się na swoim sas:edzie. Stępniak żył ze 
zwrotniczym Józefem Andruszkiewiczem w

bardzo złych stosunkach, a nawet dochodziło 
miedzy nimi do częstych bójek.

Niewiedząc w jaki sposób wvwi .eć swą 
zemstę Stempniak uknuł plan wykolejenia po­
ciągu. aby w ten sposób spadła odpowiedzial­
ność na Andruszkiewicza, który miał obowią­
zek pilnowania tego odcinka.

Na szczęśc:e obowiązkowy dróżnik wpo- 
rę zauważył przeszkodę i w ten so./SÓb urato­
wał pociąg od groźnej katastrofy.

przeżyli członkowie czynni Koła M leśników gólna dyskusja Udział w sesji Klubu Dyskusyj-
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xv* "druSi'dzień świat pod choin- 
na rynku przygrywała ork-estra 

'•l>oiskowa Nasza pub icznnść m a  jedna, wra/i- 
W, |Ve serduszka d’a Wednych i grosikami Przyczy­

na się do u'źenia doli bezrobotnych i • 
ma uśmiechu Ircdnego dziecka na w d<?? hr i 
[ńanej zabawki. „Gwiazdor" do pustki 
W *  65 77 złotych. . z . t ,„n Mn 
. Nieiedni mówią że święta mine r  niu‘: ,to i prawda. bow:em P o lic  a n-e zanotowana 
*adnCi grubszej awantury, ani kradzieży, ani na# 
*ct nie zatrzymano pijaków. Najwięcej wrażeń

Sceny, którzy w drugi dz eń świąt zrobili z ope­
retki bajeczna bombę śmiechu. Śmiano sie do roz 
puku... aie z n.eudanycb scen.

„$fudenterja“  na naszej scenie
KMS jest konserwatywny: lubi tradycyjne 

na Boże Narodzene melomanom ostrowskim 
dawać jakaś strawę duchową. Tym razem dał ją 
w naj’żejszym gatunku. Wystawił operetkę. Au­
torem iej jest młody kompozytor, z zawodu stu­
dent. który wziął sobie biać studencka, studen- 
ter.ia zwaną za temat do swei sztuki. Tworzywo 
bardzo wdzięczne, ale zarazem trudne do opraco­
wania Naogół autor wyszedł z tej sytuacji o- 
bronna ręką. Wpra\vdz:e uważnego widza mogą 
razić pewne „dłużyzny" (szczegó’nie w djao- 
gach) romantyczna chciwość studentów, ideai- 
n utkie typy pensjonarek — aie w ca^ści n:ema 
uderzających niedociągnięć. Jednak zbytnie roz­
budowanie sztuki (przedstawieni trwało 4 go- 
dz:nv) powinno nasunąć autorowi i reżyserowi 
myśl o nożycach i o wyc ęciu tnnej wartościo­
wych scen. nie przy'aczajac partyj śpiewanych 
które przecież mekonieczne musza hvć miejscem 
popisowem, mnoi czy więcej udatnem. d’a posz- 
czegó'nvch wykonawców. A teraz a propos tych 
ostatnich.

Otóż stwierdzić rnusmy. że wykonanie nie­
stety n'e stanęło na wysokości zadania. Mówiąc 
językiem operetki, „w mejednem miejscu sztuka 
nie klapowała". Odnosi sie to szczególnie do ba­
letów. scen miłosnych, sceny komersu (akt I) 
no i... łaciny. Środowisko studenckie, ciou ca’e; 
operetki, było zamało akademicki. Aktorom brak 
było wczucia s:e w atmosferę birbantek korpo- 
ranckich. tych przemiłych fidułek i poważnych 
konwentów, brak było bezpośredniości w odda­
wani nastrojów, światek i c'eni akademekiego 
bytowania Mieć dek:el (bez cyrkla) i bandę (cza 
sem ż e przepasana), umieć śpiewać mniejwięcej 
poprawnie .Gaudeamus" — to nie znaczy jesz­
cze bvć studentem.

Przechodząc do szczegółów trzeba nam jed- 
nak powiedzie kilka kompimentów: przede-
^szystkiem należ.a sie on epaniom :He’ence (p 
Kroenlecka) Marynę ;i starcjv oatin e Buda-skioj. 
<P. N̂ ezgodzka). Wydaje s;e że KMS ma więcej 

dn fó' kobiecych, niż męskih. Choć i w 
CnKlẐ ,.ilzf,s'e Jedcn wartościowy rarytas w o* 
który cn i6™ Si«kawicza Eufrazego (p. Leki). 
bii(l7Mł*sŁvvpm"menta-m' nar>rawdę kap:ta’nie i po- 
d Jti z b irz e  ̂ edzonkami‘‘ widownie do ra-
vte ok'aski' Bez znr7?,r(Zv 0,wartei sceni rzęsi- • e 0KiasKI- Bcz wrzutu wynad'v również ro'e studentów Zbyszka (o. Kaczmarek! t niJi L  
ti szczak). dwóch tenorów studeScklSk k5rvm 
dałoby sie tylko trochę wicef otrzaskania" ^  
niznego i troskliwego popracowania nad swo- 
:m g^sem.

Muzyczna strona operetki, pozostaiaca w 
wytrawnych rękach kapelmistrza r> m r_ pas7^^ 
go nozoshwi’3 dohre wrażenie Opija o jakości 
orkiestry f>0 pn. coraz hardzi' ustala s i

Publiczność don;sa’a choć nie w taki; i'o- 
' r'' i-k-a zwvkłv S’° ciszvć dawne lata Kô a 
M:,ośników S-env M:eimv nadziei, że sin  ten 
' i  ooinczy ń-ir7ac w szczęśliwa rękę prezesa 
!<MS P- kpt. Werskigo. s. m.

a#

Gzy B cy  m a ra sje?
Na to interesuia,-p nvtaiile odpowie na ,-K!u 

Dyskusyjnym" Akademickiego Kola Ostrowian 
w matek,28 bm. w «„?<£Referatu: 
n e ludnościowe z p„nktu widzeni interesu pań­
stwowego" kol. T. Rvn0^eckl Po prelekcji o-

nego A. K. O. mogą brać wszyscy. Wstęp bez­
płatny. Klub odbywa swe zebrania w Uimn. mę* 
skiem o godzinie 20. i

W pełnym toku są przygotowan a oo^ełe 
przez Zarzad AKO celem urządzenia tradyc* m 
akademickiej zabawy karnawałowej. Jak co:o- 
cznte będzie baw ć s i  beztrosko w dnu 5 sty­
cznia 1935 w salach hotę u Poinia cały ostrow­
ski hight - life. Wśród braci studenckiej n eje- 
den przypomni sob e swoe młode lata. Zapro­
szenia zostały już rozesłane, (sm.).

W sprawie wykupu świadectw 
przemysłowych

Wszystkim płatnikom podatku przemysłowego 
obowiązanych do nabycia świadectw przemyłowych 
zwraca się uwagę, że Urzędy Skarbowe otrzym ały 
polecenie, aby przystąpiły natychmiast z począt­
kiem stycznia 1935 r. do kontroli świadectw prze­
mysłowych (arl. 82 ordynacji podatkowej) i bez­
zwłocznie wdrażały postępowanie karne przeciw 
przedsiębiorstwom i osobom nieposiadających na roki 
1935 świadectw wz.ględnie posiadającym niewłaści­
we świadectwa przemysłowe. I^eży więc w intere­
sie samych płatników, aby z wykupieniem Świa­
dectw przemysłowych nie zwlekali.

Ostrów, dnia 24 g  udni: 1934 r.
Naczelnik Urzędu:

( — )  G a c a .

Jaskółki karnawałowa
Pierwsze zwiastuny karnawału ;uż nade­

szły w formie zanroszeń na zabawy i bale. 
Wieczór sylwestrowy urządza zarząd kasy­
na oficerskiego, połączony z wspólna kolacią. 
Następnie ruchliwe Akademickie Koło Ostro­
wian urządzą daia. 5 stycznia wieczór kar 
nawałowy, oraz Stowarzyszenie urzędników 
Skarbowych urządzą dnia. 5 stycznia dancing.

W dzień wigilijny do zagrody Karoliny 
Marszałkowei w Dębnicy zakradło się trzech 
osobników, którzy zarządzali wydania pie­
niędzy grożąc przytem rewolwerami.

Po zrabowaniu 10.— zł złoczyńcy zbie­
gli. Policja prowadzi energ ezne dochodzenia.

Z  pnwiaiu i ©kolie
K. S. „OdoPnoyia" Sekcja ping-pongowu 

klubu sportowego „Odolanovia" przeniosła 
swój lokal do gmachu b. Uniwersytetu Ludo* 
wego. obok Czytelni Ludowej. gdz:e możha 
grywać w ping-rong za minimalna opłata co­
dziennie od godz. 17 do 22. a w mrJzielę 1 
swęta od 14-tcj. W okresie f ery i Hożego Na­
rodzenia sekcja przeprowadzi wewnętrzne 
mistrzostwa klubu w ping-pimr. (ka)

.Z'\ak czasu* W dniu 21 bm. w piątek U* 
iząu Skarb, wy z Ostrowa rozpoczął częścio­
wa zwózkę autem ciężarowym zajętych ru­
chomości za podatki, na składnicę do Ostrów.

(ka)



Sobota, dnia 29 grudnia 1934 r.

Ś. p.

Wacław Wrobiński
d łu goletn i p rezes Rady N adzorczej naszej spó łd zieln i

zmarł niespodziewanie po krótkich ciężkich cierpieniach, zaopatrzony Sakramentami św.7 w pierwsze święto Bożego Naro­
dzenia. W Zmarłym tracimy uczynnego kolegę oraz światłego i doświadczonego doradcę.

Pamięć o Nim w naszych sercach nie wygaśnie.

Zarząd i Rada Nadzorcza 
Banku Kupieckiego Spółdzielczego w Ostrowie

Pogrzeb odbędzie się w piątek. 28 grndnia 1934 o godz. 3-ej popołudniu z domu żałoby przy ul. Wrocławskiej 34.
Do 82fi

„ C O R S  0 “ „C 0 ?. S 0“
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Cały Ostrów będzie zachwycony naiw spamaiszym filmem re i M Waszyńskiego
Eugen iusz Bodo

Zaorezentme sie iako

PieśniarzWarszawy
z udziałem

~ B Gilewskie?. M Znicza. M. Gorczyńskie! I W. Waitera.

»»

I I . Km. 3855/34
O B W IESZC ZEN IE O LICY TA CJI 

RUCHOM OŚCI.
Komornik Sądu Grodzkiego w Ostrowie dru­

giego rewiru Ignacy Szperl, mający kancelarię w 
Ostrowie, ul. Kaliska nr. 22, na podstawie art. GC2 
k. p. c. podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
28 grudnia 1934 r. o godz. 12,15 w Przygodzi­
cach na folwarku, odbędzie się 1-sza licytacja ru ­
chomości, należących do Ks. M ichała Radziwiłła, 
składających się z 2 powózek (poiowce), 20  średnia- 
ków i 6 tuczników, oszacowanych na łączną sumę 
1625,— zł.

Ruchomości można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu i czasie wvżei oznaczonym.

Ostrów, dnia 24 grudnia 1934 r.
K om . S zperl.

Do 825

II . Km. 3494/34
O BW IESZCZEN IE O LICY TA CJI 

RUCHOM OŚCI.
Komornik Sądu Grodzkiego w Ostrowie d ru ­

giego rewiru Ignacy Szperl, mający kanrelarję w 
Ostrowie, ul. Kaliska nr. 22. na podstawie art. 602 
k. p. c. podaje do publiczne’ wiadomości, że dnia 
28 grudnia 1934 r. o godz. 12-tej w Przygodzi­
cach na folwarku, odbędzie się 1 sza licytacja ru 
chomości, należących do Ks. Michała Radziwiłła, 
składających się z 90.000 kg kartofli w kopcacli 
nad szosą Przygodzice —  Ostrów, oszacowanych na 
łączną sumę 1800,— zł.

Ruchomości można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Ostrów, dnia 24 grudnia 1934 r.
K om . S zp erl.

Do 824

LOSY!!! LOSY!!!
Losy do IV klasy nadeszły 

Termin wykupu do dnia 31 XII. br.

Kolektura Loterji Państwowej

MARJAN NERSKI
Ostrów. Pozn. — Raszkowska 36. łel. 23

Filia finiezno. Chrobrego 01.

FORFBKI DAMSKIE
Parasole Tek; mamcury 
portmonetki laski walizy 
kasety Wikror Czysz 
Poznań ut Szkolna 11 
naprzeciw szpitala Wła­

sna pracownia

dźwignią
h a n d l u

z m .

NA GWIAZDKĘ
tanio lalki grv t"warzv- 
skie t różne zabawki. — 
J. Harfiński M Piłsuds­
kiego 2 DO 764

W IF IKA
w pr/edaż kare'uszv zt 
mowych po I t.5o i 2.00 
zł .1 Marchwicka ul Ka 
liska 13 front I nietro.

OTWORZYŁAM
przy ul Szpitalne! 29 1 
ptr skład wełny i iedwa 
biu. Kto u mnie kupi wj 
uczam za danno swe­
trów i różnych robótek 
Ozdobne paiace bardzo 
tanio Firma .Ninon"

POWDZKA
mała praktyczna tanio 
do sprzedania Wiado­
mość Dz Ostr. 804

hOZNt

O lW O RZY ł AM
arzy ul. Szpitalne' 20 1 
Otr sktad wetnv i 'edwa- 
biu Kto u mnie kuni wv 
uczarn za darmo swe- 
rów i różnych rohó*ek 
Izdobne paiace bardzo 
tanio. Firma ..Ninon"

DO 795

POSZUKUJE
sie dwa do trzech tvsię- 
:v ztoiych pożyczki za 
lobrem oorocentowa- 
uiem lub też mogę dać 
xi I stycznia mieszkanie 
! ookoie z kuchnia znal. 
dmące sie zaraz ■ t>rzv 
"vnku nadalace sie na 
niura albo na rzemiosło 
łaskaw e zetosz nrosze 
skierować do Red ikcfl 
Dzień Ostr • nr 100

31 do wynai, |j

I POKOJ

lieumeblowany zaTaz do 
wynaiecia. Pisemne zgło 

Redakołt o o dszenia do 
- R 12 DO 7Qfi

1 1’O K U J E

kuchnią od zaraz lub' 

id Nowego Roku do wy 
ua jęcia oraz wózek na 
o ctr. /głoszenia — uL 

Wrocławska 20. Jezier< 
-ki. D. O  ?i9

„Dz enrnk Ostrowski" ukazuje ste rano o t. I  
L*fl 11 przez pocztę 1.66 ood opaska w kraju 
Dow a da za niedostarczenie pisma, abrmenci nie 
Przy t,cioszenirch sknmpkk-wanrcb iuh też 
50*/, nadwyżki Drobne ogłoszenia: słowo tv 
nan'u — K^mto czekowe P K O w Poznaniu 
»trac|a czynna od godz S—  I-ej I J-13-eJ — 
sie koszta telefonu. — N ezamówtonych rekr pt 
Nakładem ‘ czcionkami Drukarni tirenrlta

Ca wvla*.kierr dni poświateczn — Abonament nile sieczny: w ekspedycji 1 39 zł- * odnoszeniem do d»mn 
?.fif W raz.e wypadków spowodowanych siła wyższa lak strajki ‘ sab^aż oracy. wydawnictwo nie od­

ma^ prawa do ndszkod"wan'a — Ogłoszenia; za 1 n./m ledmdaniowy na stronę Vcio ’am>weł 12 er. 
przv spet lair.ym *vł> rze miejsca tbkcza «ie w (tażdvm wypadku 20*A nadwyżki Zgłoszeń'* tabelaryczne 

tub we i*  zr każde dalsze słoum 7 er -- Ogłoszenia olatne w 0**r«wie lub fg-tojracb raskarżalne w P 1*- 
nr. 208 2S2 — Adres RedakcB • AdministracH: Ostrów Poznański, ulłca Oimnazłaina 2. — Adminł- 
Ogfoszenia do najhlższego numeru orzvimu.te sie dn godz 14-el dnia poprzedniego oo tym czasie dollc*? 

sów nie hon< ruje sie t nie zwraca — Redaktor odpo wiedzłalny; Jan Radomsk? w Obrowie Pozn. ~  
Poznańsk ego" Sp Akcyina w Poznanio oltc* Pcc/towa 9. — telefon 33-90 i 11-77


